
Międzynarodowy Dzień Książki dla Dzieci- 2 kwietnia

Międzynarodowy Dzień Książki dla Dzieci obchodzimy co roku 2 kwietnia, w dzień
urodzin duńskiego baśniopisarza Hansa Christiana Andersena. Na wybór patrona tego
dnia miał wpływ fakt, że napisane przez niego baśnie znane są na całym świecie. Przeczytane
po raz pierwszy w dzieciństwie zapadają głęboko w pamięć i zostają z nami przez całe
dorosłe życie.

To święto ma skierować naszą uwagę na zawartość biblioteczki naszych dzieci oraz
wspierać czytelnictwo wśród najmłodszych.

Badania naukowe potwierdzają, że głośne czytanie dziecku uczy je myślenia, rozwija język,
pamięć, wyobraźnię, buduje i umacnia więź pomiędzy nim a jego rodzicem. Zapewnia też
dziecku emocjonalny rozwój, pomaga w wychowaniu, ułatwia naukę w szkole, kształtuje
nawyk czytania i zdobywania wiedzy na całe życie. Jest najlepszą inwestycją w pomyślną
przyszłość dziecka. Natomiast czytanie na głos niemowlęciu stymuluje rozwój jego mózgu i
buduje trwałe skojarzenie czytania z przyjemnością, poczuciem bezpieczeństwa i więzi.
Wspólne głośne czytanie z nastolatkiem pomaga mu pokonać wiele problemów wieku
dorastania.

Święto zostało ustanowione w 1967 roku przez Międzynarodową Izbę ds. Książek dla
Młodych Ludzi (IBBY). Od tamtej pory, co roku, gospodarzem święta jest inne państwo.
Polska była organizatorem w 1979 roku.

Dlaczego trzeba czytać dzieciom?
Dzieci powinny mieć jak najczęstszy kontakt z książką, ponieważ czytanie ma zbawienny
wpływ ich na psychikę i stymuluje rozwój poznawczy. Telewizja nie rozwija myślenia i
koncentracji uwagi. Obraz pełen ruchu, kolorów, zmian, wyzwala uwagę mimowolną.
Dziecko przyjmuje wszystko tak jak leci, nie analizuje przekazu. Telewizja znieczula na
agresję, może wywoływać lęki, hamować rozwój mowy. Książka – wręcz przeciwnie -
wymaga koncentracji na sensie słów. Mózg dziecka, któremu się czyta (lub kiedy czyta
samodzielnie), pracuje wydajniej. Maluch ciągle myśli, analizuje los bohaterów, rozwija
swoją pamięć, słownictwo, wyobraźnię, kreatywność i twórcze myślenie.

A czy Państwo Rodzice czytacie swoim dzieciom? Poszukajcie swoich starych, ulubionych
bajek. Maluchom opowiadajcie, starszym czytajcie. Co ciekawe - wyniki wskazują, że
czytanie książek to zachowanie habitusowe – „dziedziczone” po rodzicach. Warto to
zapamiętać, zanim będziemy narzekać, że nasze dzieci wolą komputer i telewizję zamiast
czytania. Przykład idzie z góry.
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